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JAK ROZPOZNAĆ CZY DZIECKO
SIĘGA PO NARKOTYKI

Dzieci, niezależnie od wieku, zawsze pragną być bardziej dorosłe.

Oddziaływanie rówieśników to kolejny ważny czynnik. Dziecko starsze lub bardziej doświadczone oferuje narkotyk koledze i namawia do spróbowania. Lęk przed byciem innym, nie akceptowanym, jest silniejszy niż strach przed narkotykiem. Innym z motywów wzięcia narkotyków może być po prostu chęć odurzenia się, czy ciekawość i nuda. Na początku istotną rolę odgrywa ciekawość i chęć poczucia się dorosłym. Cały problem polega tym, że ta faza nie przeciąga się długo w czasie. Wystarczy rozejrzeć się w koło, żeby nabrać pewności, iż dla milionów ludzi stany odurzenia są frajdą. Nastolatek będzie więc eksperymentował dotąd, aż nauczy się czerpać przyjemność z odurzenia się i ona stanie najważniejszym powodem sięgania po narkotyk. Znajdzie się w niebezpiecznym punkcie prowadzącym go do uzależnień. Narkotyki, podobnie jak słodycze czy gry telewizyjne, wciągają dziecko, gdyż dostarczają natychmiastowych gratyfikacji. Niestety mało jest oznak w fazie pierwszej, na podstawie których można by rozpoznać sam początek drogi. Zmiany w zachowaniu są na razie nieznaczne i mogą umknąć obserwacji. Większość dzieci jest na tyle bystra, by nie uciekając się do większych kłamstw ukryć efekty użycia okazjonalnego narkotyku. Ponieważ dzieci nie widzą żadnego problemu w okazjonalnym użyciu jakiegoś środka, wy  musicie zachować czujność za nie.

Tymczasem zbyt wielu rodziców akceptuje fakt, że dziecko upija się czasami oddychając z ulgą, że nie za często. Nie ma czegoś takiego, jak odpowiedzialne picie u młodszego czy starszego dziecka. Dla nastolatków życie składa się ze skrajności. Gdy się bawią, są w ósmym niebie, kłopoty przygniatają młodego człowieka do ziemi, jakby nie było z nich wyjścia. Oceny w szkole, przyjaciele, akceptacja otoczenia, zmiany rozwojowe, konflikty w domu, randki i seks są źródłem niezwykle silnych stresów .Gdy są dobre kontakty z rodzicami, dzieci mogą zwracać się do nich po poradę i otuchę .Jeżeli jest inaczej nastolatek sięga po tę jedną rzecz, która przynosi ulgę, przywraca dobry nastrój i pozwala łatwiej znieść ciężkie chwile – sięga po narkotyk. Narkotyki bierze się nie tylko na balangach, zaczynają wkraczać w codzienne życie. Kupowanie narkotyków stanie się regularnym nawykiem. Dochodzi dalej do używania silniej działających środków, czasem zwiększa się tylko ilość przyjmowanych środków inicjacyjnych. W tej fazie zachowanie zmienia się w sposób zauważalny i zaczyna budzić podejrzenie rodziców. Zwraca uwagę nagłe obniżenie się ocen i brak zainteresowania nauką. Zwiększają się absencje, gdyż uczeń mniej przejmuje się szkołą, a do tego musi mieć czas na organizowanie sobie niezawodnych źródeł narkotyków. Utrata motywacji nie tylko do nauki może objawiać się na różne sposoby, bądźcie czujni na jawne zmiany w zachowaniu waszego dziecka, to wy znacie swoje dzieci najlepiej. Czy nie przestało dbać o rzeczy, które były dotąd dla niego cenne. Bądźcie podejrzliwi, gdy nagle zacznie mówić, że szkoła, zajęcia pozaszkolne, chodzenie do kościoła i sprawy rodziny są nudne i nieistotne. Dzieci lgną do osób podobnych do siebie. Jeżeli używają narkotyków, będą szukać rówieśników robiących to samo. Na tym polega błędne koło. Im więcej czasu spędza dziecko w towarzystwie wagarowiczów i wyrzuconych ze szkoły, tym trudniej będzie mu odmienić własne życie. Ci „koledzy” nie będą chcieli się wam pokazać. Poczekają w samochodzie, gdy przyjadą pod dom, odłożą słuchawkę, gdy usłyszą wasz głos przez telefon. Dotychczasowe przyjaźnie dziecko zastąpi kręgiem kumpli od narkotyków. Nic dziwnego, że poczucie wyobcowania i paranoiczne nastawienie do otoczenia są charakterystyczne dla dzieci, które weszły w zaplanowaną konsumpcję – czy to alkoholu, czy innych narkotyków. Wasze wkroczenie w sprawę jest trudne i może sprowokować dziecko do reagowania napadami wściekłości, bezczelnymi kłamstwami. Trzeba będzie popracować, aby dotrzeć do dziecka, mimo że się izoluje. Dzieci biorące narkotyki nie lubią wspólnych posiłków i uroczystości rodzinnych. Dziecka nie ma całymi dniami w domu lub siedzi w zamkniętym pokoju, odgrodzone dodatkowo barierą głośnej muzyki. Dziwaczne ubranie i inne symbole buntu jest również charakterystyczne dla uzależnienia.

Podsumujmy – oznaki uzależnienia to:

· brak zainteresowania nauką

· początki podwójnego życia

· pojawiające się nieobecności w szkole

· jawne zmiany w zachowaniu waszego dziecka

· zmiana środowiska kolegów

· niechęć do uroczystości rodzinnych

· wyobcowanie i paranoiczne nastawienie do otoczenia

· reakcje napadami wściekłości i bezczelnymi kłamstwami

· dziwaczne ubranie i inne symbole buntu

W następnej fazie życie dziecka staje się podporządkowane zdobywaniu narkotyków i przeżywaniu odurzenia. Użytkownicy w tej fazie mają niewiele do stracenia, niszczą nie tylko samych siebie, ale i innych, gotowi są popełnić przestępstwo i spowodować nieszczęście w pogoni za coraz większą ilością narkotyku. W tym okresie uzależniony, jawnie identyfikuje się z narkomanami, patologicznie kłamie, dopuszcza się kradzieży i handlu narkotykami, często wagaruje, porzuca szkołę, występują incydenty z policją.
Oczywiście zachowania o jakich, mówimy są już trudne do ukrycia przed rodzicami. Nie możecie nie zauważyć następstw używania narkotyków, skoro dziecko weszło w uzależnienie ciągłe. Oceny w szkole są straszne i dziecku zaczyna grozić wyrzucenie ze szkoły. Obraca się wśród handlarzy, złodziei, kontakt ze starymi przyjaciółmi jest zbyt rzadki, by mogli wywierać dobry wpływ.

Jeśli dziecko używa narkotyków, to prawdopodobnie w jakiś sposób przyzwyczajacie się do tego. Być może w ogóle nie wiecie, że dziecko ma kontakt z narkotykami .Dzieci nie mogłyby bezkarnie tego robić, gdyby ojciec i matka nie zakładali sobie klapek na oczy, aby nie znać prawdy, czy też nie bali się podjęcia radykalnych kroków wobec oczywistych faktów.

Typowe postawy rodziców to:

· zaprzeczanie
· ułatwianie

· Zaprzeczanie to niezdolność dostrzegania szkodliwych konsekwencji używania alkoholu lub innych narkotyków. Zaprzeczanie praktykują zarówno rodzice, jak i dzieci. Jest to wygodny sposób na ucieczkę od stresów i bólu, jakie niesie konfrontacja z trudną prawdą. Zaprzeczając rodzice tłumią w sobie wszelkie podejrzenia o możliwości uwikłania ich dziecka w narkotyki i przyjmują wszystkie kłamstwa za wiarygodne.

· Ułatwienie to zapewnienie wsparcia chroniącego daną osobę przed ponoszeniem konsekwencji, jest to rola podejmowana przez rodziców. Ułatwianie wyrasta z instynktu opiekuńczego. Rodzice mogą w tej sytuacji uznać, że przejawy troski są bardziej uzasadnione niż dotąd. Trudno jest rodzicom przezwyciężyć się i pozwolić na to, aby dziecko odczuwało boleśnie skutki własnych występków. Chronią je przed każdym cierpieniem, co oznacza, że ułatwiają mu narkomańskie życie.

Rodzice, bądźcie czujni, to przede wszystkim wasze dzieci.
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